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NASZE DRAMATY to seria wydawnicza w ca-

łości poświęcona polskiej dramaturgii współ-

czesnej. Stworzyliśmy ją w odpowiedzi na 

rosnącą we współczesnej kulturze polskiej 

potrzebę obcowania z dramatem jako dziełem 

pisarza. Wydaje się bowiem, że spośród wszyst-

kich rodzajów literackich, powstających w Pol-

sce przełomu tysiącleci, dramat podlegał prze-

mianom najbardziej wyrazistym – narodził się 

wręcz jako nowy rodzaj artystycznej ekspresji. 

Zagarniając obszary świata dotychczas 

„nieprzedstawionego”, okazał się laboratorium 

wrażliwości artystycznej Polaków, łamiąc 

konwencje i oczekiwania odbiorców, odświe-

żył nasze rozumienie dramatyczności życia 

w Polsce tu i teraz. Wypowiedzi dramatyczne 

polskich autorów domagają się zatem uważnej 

lektury, podobnie jak dramaty codzienne Pola-

ków czekają na nowe odczytanie. 
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Magdalena Drab ukończyła Wydział Aktorski 

PWSFTviT im. L. Schillera w Łodzi, gdzie w 2019 r. 

uzyskała tytuł doktora sztuki. Aktorka, dramaturżka, 

reżyserka, pedagog we wrocławskiej filii AST im. St. 

Wyspiańskiego w Krakowie. Dla Teatru Zamiast, 

który założyła wraz z kolegami z roku zaraz po stu-

diach, napisała i wyreżyserowała pierwszą sztukę 

Targowisko, czyli dzieje rozkładu pana H. (2014). 

Od tamtej pory powstało kilkadziesiąt dramatów. 

Za sztukę Słabi. Ilustrowany banał teatralny otrzy-

mała Gdyńską Nagrodę Dramaturgiczną oraz Alter-

natywną Gdyńską Nagrodę Dramaturgiczną (2017). 

Historia zapominania została wyróżniona w konkur-

sie „Niepodlegli” (2018), a Patoformy zdobyły II na-

grodę w konkursie „Strefy Kontaktu” (2019). Dramaty 

Dzielni chłopcy i Wyzwolenia (oba w 2019 r.) oraz 

Słabi i Madagaskar (oba w 2022 r.) otrzymały głów-

ne nagrody w „Ogólnopolskim Konkursie na Wysta-

wienie Polskiej Sztuki Współczesnej”. Jej sztuki były 

tłumaczone na język francuski, czeski i rosyjski, 

realizowane w teatrze oraz w ramach cyklu „Teatro-

teka”. Pisała teksty m.in. dla Piotra Cieplaka, Piotra 

Ratajczaka oraz Marcina Wierzchowskiego, ale chęt-

nie współpracowała też z teatrami offowymi, jak Układ 

Formalny i Teatr Papahema. Lubi różnorodne formy 

wypowiedzi, mierzy się z prozą, tekstami piosenek, 

publicystyką oraz ze sztukami plastycznymi. Kocha 

swoją rodzinę. Bardzo lubi rośliny. Marzy o podróżach.

Słabi to napisany z pasją i czułością, rozpięty między ironią a pogłębio-

ną psychologiczną analizą inteligentny dramat o słabości, wynikającej nie 

z ułomności czy lichoty charakteru, ale z poddania się przygniatającej 

nijakością codzienności. Sprytnie pomyślane, sugestywnie zarysowane po-

staci; precyzyjnie, z dbałością o detal skonstruowany świat, wiążący realizm 

z marzeniem, z banału wynoszący istotne przesłanie; opowieść delikatnie, 

ale konsekwentnie, bez nadmiaru erudycyjnych popisów prowadząca 

odbiorcę do indywidualnej refleksji, zamiast – jak to się często dzieje – do 

internetowej wyszukiwarki, pomagającej dotrzeć do źródeł wykorzystanych 

przez twórców prac dramaturgicznych cytatów. To zarazem tekst w natural-

ny sposób otwarty na różnorodność interpretacji, poddany w dużej mierze 

władzy aktora, dający przestrzeń inscenizatorom bez potrzeby jego wcześ-

niejszej, tak modnej obecnie „dekonstrukcji”.
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metafizycznym. Zamiast faktograficznych nawiązań obrała formę groteski, 

wyolbrzymienia i slapstickowej zabawy – formę ryzykowną, która jednak 

doskonale się sprawdziła dla osiągnięcia celu, jakim był przegląd lęków, 

tęsknot i zaniechań wielkich Polaków żydowskiego pochodzenia albo wielkich 

polskich Żydów, szukających dla siebie miejsca w historii. [Autorka] ze 

zręcznością prestidigitatorki żongluje formami, bawi się słowami, ani na 

chwilę nie tracąc z pola widzenia celu tej zabawy.
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BOHATER
TRAGEDIA W TRZECH AKTACH



OSOBY DRAMATU:

JA
KOBIETA PSZCZÓŁKA
PAN NIEWIADOMOKTO
KELNER
BOHATER
OJCIEC PRAŁAT
ŻONA
MŁODZIEŻ
SIR PROBOSZCZ
SIR HRABIA
SIR SYN
SIR GENERAŁ
SIR PREZYDENT
WYBRANKA
GNIADOSZ
POLSKA
STARA MATKA
OTAKAR
CHARLES
Konie, kury, tłumy statystów.

Wszelkie podobieństwo do osób i zdarzeń może być nieprzypadkowe.
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AKT I
PRZEDTAKT

Na środku stoi autor jak ołtarz. Autor jak posąg. Autor jak hostia. Jest 
goły. Nie ma nic na swoją obronę. Jest autorem przez wielkie A. Do tego 
go powołano – do Autorstwa. Za kilka scen stworzy Bohatera przez 
duże B. (B jak bydlak, błąd, brat i Bóg). To będzie niełatwe zadanie, ale 
niestety się powiedzie.
Autor w tej chwili postanawia otworzyć usta, ale najbardziej wstydliwe 
części swojego ciała pozostawia zasłonięte. To źle. Jako Autor najbardziej 
powinien bać się właśnie słów. Odzywa się jednak:

JA
Ja, autor tego tekstu, zdecydowałem się podzielić go na akty. Zrobiłem to 
nie bez powodu. Każda z części tej tragedii stanowiła formę ogołocenia 
mnie. Stałem się nagi. Właśnie znalazłem się w samym sercu mojego 
koszmaru, w którym odwiedzam różne publiczne miejsca bez odzieży, 
bez zbroi, bez żadnej obrony. Zostałem rzucony na pożarcie jak Otakar 
Švec, autor wielkiego pomnika Stalina w Pradze. To normalne, że twórcy 
naprawdę dużych pomników zostają rzuceni na pożarcie, a mimo to 
czuję się oszukany. Nie dowierzam. Najgorsze w tym wszystkim jest 
to, że ta historia wydarzyła się naprawdę. To nie jest żadna masochi-
styczna fantazja. Tylko czysta prawda. Scena zerżnięta z życia. Plagiat. 
A zaczyna się to tak, jak zwykle: telefon dzwoni.



10
Bo

ha
te

r

Nadlatuje Kobieta Pszczółka. Dynda tuż pod sufitem. Uprząż opina jej 
ciało jak siatka szynkę w sklepie wędliniarskim. Jest podenerwowana, 
ale uśmiechnięta i robi „bzz-bzz”.

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Bzz-Bzz. Halo?

JA
Halo?

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Dzwonię.

JA
Tak.

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Dzwonię, bo mam dla pana ofertę. Niech pan będzie w brzydkiej we-
gańskiej restauracji w centrum handlowym jutro o dwunastej.

JA
Dobrze, będę.

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Bardzo się cieszę, że się zobaczymy.

JA
Ja też.

Kobieta Pszczółka odlatuje. „Bzz-bzz”. Nadlatują wegańskie stoły i krzesła 
obite dermą.
Nadlatuje kelner, mleko sojowe, gluten udający mięso i inne.
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Bohater

JA
Oto jestem. Siedzę w wegańskiej restauracji w centrum handlowym. 
Ja, autor wielu sztuk teatralnych. Pełen nadziei na obiecującą karierę, 
bo ta, którą dotąd robiłem, nieco zwolniła, a nadzieje mi zostały. I nie-
zapłacone rachunki, i znudzona mina żony, i cisza… Myślę: jestem 
młody, jestem zdolny, powinienem spróbować zadebiutować w czymś 
większym. W telewizji dobrze płacą. Spróbuję wypłynąć. Żal nie sko-
rzystać. Klimatyzacja szumi. Jest ciemno i brzydko. Wszystko wydaje 
mi się tak nieprawdziwe, że otaczającą mnie rzeczywistość wyobrażam 
sobie jako didaskalia pewnego tragicznego dramatu.

SCENA 1

Wegańska restauracja w centrum handlowym. Klimatyzacja szumi. 
Ciemno. Brzydko. Kobieta Pszczółka o czerwonej i niezdrowej twarzy 
mówi do mnie. Siwy Pan Niewiadomokto z teczką milczy do mnie, ale 
dzięki temu wydaje się miły.

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Wspaniale, że udało nam się spotkać.

JA
Tak. Też się cieszę.

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Co panu zamówić?

JA
Nic. Wezmę tylko coś do picia.

KOBIETA PSZCZÓŁKA
Proszę wziąć coś do jedzenia. Nalegam. My zapraszamy.
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